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N asze orientalne gatunki 
są jeszcze w Żorach, ale 
wpadliśmy do nich 
z wizytą. Mają się do-

brze, kwitną i owocują – uśmiecha 
się Agnieszka Zawisza-Raszka, dy-
rektor Miejskiego Ogrodu Botanicz-
nego w Zabrzu.
Przypomnijmy, że rośliny, które 
do tej pory można było podziwiać 
w starej szklarni, czasowo trafiły 
do dwóch hal wynajętych właśnie 
w Żorach. Tam są doświetlane spe-
cjalistycznymi lampami i doglądane 
przez pracowników ogrodu. Do Za-

brza wrócą po zakończeniu trwają-
cej właśnie modernizacji ogrodu. 
W ramach wartego ponad 40 mln zł 
projektu powstają m.in. nowocze-
sna szklarnia o wysokości ponad 10 
metrów oraz pomieszczenia warsz-
tatowe i dydaktyczne. Dzięki temu 
kierowana do gości oferta ogrodu 
stanie się całoroczna. W botaniku 
pojawi się także kawiarnia. Zgodnie 
z umową, prace mają potrwać do 
lutego 2027 r., ale wszystko wska-
zuje, że zakończą się wcześniej.
- W naszym ogrodzie rosną aktual-
nie nie tylko rośliny, ale też pierw-

sze ściany między innymi naszych 
przestrzeni edukacyjnych. Choć bu-
dowa będzie kontynuowana przez 
cały sezon, od maja zapraszamy do 
naszych botanicznych alejek – pod-
kreśla Agnieszka Zawisza-Raszka.
Zabrzański ogród botaniczny już od 
87 lat zachwyca bogactwem roślin 
i paletą barw. Jest idealnym miej-
scem na wiosenny spacer i relaks 
z całą rodziną w otoczeniu przyro-
dy. Przyciąga gości plenerowymi 
koncertami, pokazami, spektakla-
mi i  warsztatami. A zatem, sezon w 
botaniku czas zacząć!  GOR

Początek maja oznacza otwarcie sezonu w Miejskim Ogrodzie Botanicznym. 
W naszej oazie zieleni wiosna już w pełni. Zachwycają także orientalne gatunki, 
które z niecierpliwością oczekują na zakończenie budowy nowej szklarni.

Wiosna zawitała 
(nie tylko) do botanika

Zdjęcia: MOB
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Rozmowa z Agnieszką Rupniewską, prezydent Zabrza

Mamy wiele
pomysłów,
potrzebny
jest czas
na ich realizację

Pani prezydent, mija właśnie rok 
od objęcia przez Panią urzędu. 
Jak podsumowałaby Pani te dwa-
naście miesięcy?

To był niezwykle intensywny okres, 
który podzieliłabym na dwa etapy. 
Pierwsze miesiące musieliśmy po-
święcić na ratowanie finansów mia-
sta. To się udało dzięki pozyskaniu 
preferencyjnej pożyczki z Minister-
stwa Finansów. Mogliśmy spłacić 
najpilniejsze zobowiązania i uchro-
nić Zabrze przed bankructwem. 
Ten finansowy oddech pozwolił na 
to, by z optymizmem spojrzeć 
w przyszłość i skupić się na tym, co 
przed nami.

A co w takim razie przed nami?

Przed nami bardzo wiele projek-
tów, których realizacja sprawi, 
że Zabrze stanie się bardziej przyja-
zne dla swoich mieszkańców. Pro-
jektów, które są odpowiedzią na 
faktyczne potrzeby mieszkańców 
z obszaru miejskiej infrastruktury, 

rekreacji, oświaty czy też szeroko 
pojętego bezpieczeństwa. O wielu 
z nich już wiedzieliśmy, ponieważ 
znalazły się w Zabrzańskiej Mapie 
Potrzeb. O kolejnych dowiadujemy 
się podczas rozmów z zabrzanami 
podczas spotkań „Dzielnice w dia-
logu”. Dziękuję za obecność na tych 
spotkaniach, dociekliwość, cieka-
wość Planu na Nowe Zabrze i tro-
skę o nasze miasto. Tak, jak podkre-
ślałam już w kampanii wyborczej, 
wspólnie możemy sprawić, że 
Zabrze będzie miejscem, w którym 
chce się mieszkać, pracować i spę-
dzać wolny czas.

Wspomniała Pani o Planie na 
Nowe Zabrze. Dotyczy on wielu 
obszarów, a propozycje dla sie-
bie znajdą w nim osoby w róż-
nym wieku. Zacznijmy zatem od 
najmłodszych. Co dla nich?

To między innymi unikatowe w ska-
li kraju rozwiązanie, które zamie-
rzamy wprowadzić od września 
tego roku. Będziemy pierwszym 

miastem, w którym przedszkolaki 
w nowoczesny sposób, uwzględ-
niający ich potrzeby rozwojowe, 
będą uczyć się języka angielskiego 
i rozwijać inne, niezbędne kompe-
tencje. 
Umożliwią to interaktywne maty, 
zwane też interaktywnymi podło-
gami. Projektor wyświetla na pod-
łodze obraz, który aktywują rusza-
jące się dzieci. Przedszkolaki będą 
miały do wyboru ponad 
120 gier i aplikacji logicznych, sty-
mulacyjnych, muzycznych i senso-
rycznych.  
Takie maty są już w niektórych 
przedszkolach, ale to specjalnie dla 
Zabrza stworzony został moduł ję-
zyka angielskiego, którego nie ma 
jeszcze nikt w Polsce! Serdecznie 
dziękuję dyrektorom zabrzańskich 
przedszkoli za zaangażowanie w 
tworzenie tego projektu. 
Planujemy również budowę dwóch 
nowych przedszkoli w dzielnicach, 
które w ostatnim czasie bardzo dy-
namicznie się rozwijają. Chodzi o 
Pawłów i Grzybowice.
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Co Nowe Zabrze zamierza zaofe-
rować młodzieży?

Mocno stawiamy na rozwój sportu 
dzieci i młodzieży. W tym roku kwo-
ta przeznaczona na ten cel została 
już zwiększona o 150 tysięcy zło-
tych. O połowę zostanie zwiększo-
na pula pieniędzy na stypendia dla 
zdolnych uczniów. Od przyszłego 
roku zamierzamy również urucho-
mić Młodzieżowy Budżet Obywatel-
ski, w ramach którego młodzi ludzi 
będą mogli proponować i wybierać 
istotne z ich punktu widzenia inicja-
tywy. Chcemy mocno rozbudować 
sieć ścieżek rowerowych i między 
innymi połączyć w ten sposób pół-
noc z południem miasta.

A na co mogą liczyć seniorzy?

Już wkrótce seniorzy z Zabrza będą 
mogli brać udział w zajęciach Klubu 
Rozwoju Cyfrowego, który jako 
pierwszy tego typu projekt w mie-
ście zostanie zorganizowany 
w Centrum Usług Wspólnych. Będą 
uczyć się korzystania z elektronicz-
nych usług urzędowych i sprawne-
go posługiwania się aplikacją 
mObywatel oraz aplikacjami ban-
kowymi. Prowadzący pokażą im 
także social media i występujące 
w nich zagrożenia.
Dla seniorów zostanie uruchomio-
na Ambasada Seniora, która stanie 
się centrum koordynacji działań 
podejmowanych na rzecz osób 
starszych. Ambasada będzie pełnić 
rolę miejsca spotkań, gdzie realizo-
wane będą międzypokoleniowe 
projekty łączące zabrzańską mło-
dzież z seniorami. 
Seniorzy w Zabrzu będą też dyspo-
nować swoim samorządem. Na 
wzór Młodzieżowej Rady Miasta zo-
stanie powołana Miejska Rada Se-
niorów, w ramach której osoby 
starsze będą mogły zgłaszać wła-
sne projekty i działać na rzecz lokal-
nej społeczności.
Na terenie miasta działać będzie 
także program „Złota Rączka” wraz 
z „Przyjaznym telefonem”. Z pro-
gramu będą mogły skorzystać oso-
by starsze oraz z niepełnosprawno-
ściami. Złota Rączka wykona 
w miejscu zamieszkania drobne 

naprawy domowych sprzętów czy 
też instalacji, dzięki czemu zwiększy 
się zarówno poczucie komfortu 
mieszkańca, jak i jego bezpieczeń-
stwo. Przyjazny telefon pozwoli na 
zapoznanie się z pełną ofertą se-
nioralną w mieście. 
Seniorów, ale również osoby z nie-
pełnosprawnościami oraz rodziców 
z małymi dziećmi, ucieszy też 
z pewnością informacja, że po na-
szym mieście będzie kursować wię-
cej tramwajów niskopodłogowych. 
Pierwsze z zamówionych przez 
spółkę Tramwaje Śląskie nowych 
wagonów wyjadą na nasze tory już 
w drugim kwartale 2026 roku. Na 
najbardziej uczęszczanych ciągach 
komunikacyjnych zwiększy się czę-
stotliwość ich przejazdu. Na ulicy 
Wolności będą się zatrzymywały 
nie co 10, ale co 7 minut, a na ulicy 
3 Maja nie co 20, ale co 15 minut. 
Na lepsze zmieni się infrastruktura 
przystankowa i drogowa. Już w wa-
kacje rozpocznie się remont w rejo-
nie skrzyżowania ulic Wolności 
i Galla oraz Wolności i Słowackiego.

A co z remontami miejskich ka-
mienic? Ich stan pozostawia wie-
le do życzenia...

Stan budynków komunalnych to 
rzeczywiście nasz wielki problem. 
Od niemalowanych, odrapanych 
klatek schodowych, po dziurawe 
dachy, rozpadające się ściany 
i schody, koślawe podłogi, zalewa-
ne piwnice. Koszt wykonania 
wszystkich koniecznych prac, od-
kładanych przez naszych poprzed-
ników na wieczne „potem”, jest 
ogromny. Szukamy rozwiązań, by 
wyjść z sytuacji, która wydaje się 
bez wyjścia: wykonać naprawy 
i remonty, często bardzo kosztow-
ne, dysponując ograniczonym 
budżetem.
Jesteśmy jednak na dobrej drodze, 
by dopiąć swego i systematycznie 
poprawiać warunki lokalowe 
w miejskich budynkach. Przygoto-
waliśmy uchwałę umożliwiającą 
pozyskanie dofinansowania do re-
montów dachów kamienic i fasad 
budynków.  W najbliższych tygo-
dniach ruszy hydroizolacja należą-
cej w całości do miasta kamienicy 

przy ulicy Chełmońskiego 8. Spółka 
ZBM-TBS systematycznie realizuje 
również remonty kamienic we 
wspólnotach mieszkaniowych, 
w których większość udziałów nale-
ży do miasta. Mam nadzieję, że 
wkrótce podobnych wiadomości 
będzie znacznie więcej. Chcemy 
poprawić wizerunek miasta i spra-
wić, że lokatorzy będą mieszkali 
bezpiecznie i w bardziej komforto-
wych warunkach.

Skąd na to wszystko pieniądze?

Systematycznie aplikujemy o środ-
ki zewnętrzne. Od czerwca ubiegłe-
go roku pozyskaliśmy dla Zabrza 
ponad 80 milionów złotych. Prawie 
18 milionów to środki na dofinan-
sowanie montażu instalacji odna-
wialnych źródeł energii w domach 
jednorodzinnych w ramach progra-
mu „Czyste Zabrze”. Spotkał się on 
z ogromnym zainteresowaniem 
mieszkańców, którzy złożyli około 
350 wniosków. Prawie 7,5 miliona 
złotych pozyskaliśmy na nowocze-
sne carporty z instalacją fotowolta-
iczną i magazynem energii przed 
kompleksem Aquarius Kopernik. 
Łączna wartość kolejnych złożo-
nych przez miasto wniosków o do-
finansowanie to 154 miliony zło-
tych. Ponad połowę tej kwoty sta-
nowią środki, o jakie aplikujemy w 
ramach Polsko-Szwajcarskiego Pro-
gramu Rozwoju Miast. Te pieniądze 
chcielibyśmy wykorzystać m.in. na 
likwidację dzikich wysypisk, stwo-
rzenie nowoczesnego miejskiego 
monitoringu, wymianę 4 tysięcy 
lamp z oświetlenia miejskiego z so-
dowych na ledowe, doświetlenie 
przejść dla pieszych, rozbudowę 
sieci ścieżek rowerowych czy też 
stworzenie centrum pomocy psy-
chologicznej dla dzieci i młodzieży.

Pomysłów zatem nie brakuje...

Zdecydowanie nie brakuje. Po-
trzebny jest natomiast czas na ich 
realizację. Nie da się zmienić mia-
sta w ciągu kilku miesięcy, ale 
mamy Plan na Nowe Zabrze i kon-
sekwentnie zamierzamy wprowa-
dzać go w życie.

Rozmawiał: Igor Cieślicki
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W najbliższych tygo-
dniach celem będzie 
wypracowanie jasnej 
koncepcji dotyczącej 

rozwoju klubu, Akademii Górnika 
Zabrze oraz relacji z miejską spółką 
Stadion w Zabrzu – podkreśla pre-
zydent Zabrza Agnieszka Rupniew-
ska. – Dla nas wszystkich najważ-
niejsze jest, aby ten proces był 
przejrzysty i przemyślany. Chcemy, 
by Górnik rozwijał się nie tylko pod 
względem sportowym, ale też orga-
nizacyjnym i społecznym. Miasto 
zapewnia pełną transparentność 
prowadzonych działań oraz otwar-
tość na dialog – zarówno z podmio-
tami uczestniczącymi w procesie, 
jak i z mieszkańcami. Zależy nam 
na tym, by decyzje podejmowane 
w tym kluczowym momencie służy-
ły dobru klubu i całej zabrzańskiej 

społeczności. Wszystkie działania 
podejmowane są zgodnie z obo-
wiązującym prawem i w duchu od-
powiedzialności za przyszłość jed-
nej z najważniejszych instytucji 
sportowych naszego miasta – do-
daje prezydent Zabrza. 
Według prezydent Agnieszki 
Rupniewskiej, realnym terminem 
zakończenia rozmów jest końców-
ka maja. - Jeśli chodzi o wszystkie 
formalności, mam nadzieję, że uda 
się przeprowadzić prywatyzację do 
końca czerwca, łącznie z uchwałą 
Rady Miasta i podpisaniem wszyst-
kich niezbędnych dokumentów – 
mówi prezydent Agnieszka 
Rupniewska.
Trwający obecnie etap prywatyzacji 
obejmuje zarówno negocjacje po-
między miastem a zainteresowany-
mi podmiotami, jak i analizy doku-

mentów. Rozmowy w dużej mierze 
mają charakter trójstronny. 
- Jestem zwolenniczką rozwiązań 
koncyliacyjnych i mam nadzieję, że 
wszyscy, którzy usiądą do stołu ne-
gocjacyjnego, zechcą myśleć 
o przyszłości Górnika nie tylko pod 
kątem ekonomicznym, ale przede 
wszystkim pod kątem rozwoju klu-
bu i akademii – podkreśla prezy-
dent Agnieszka Rupniewska. - My-
ślę, że dobra wola jest po stronie 
wszystkich. Dla mnie prywatyzacja 
tego klubu przez duże „K” jest bar-
dzo ważnym procesem, ponieważ 
za tym klubem, oprócz dzieci, 
oprócz tysięcy kibiców, stoją rów-
nież wyniki sportowe i wielka histo-
ria. Z całą pewnością klub, który 
jest bardzo mocno, nierozerwalnie 
związany z naszym miastem, nigdy 
nie zostanie bez wsparcia miasta. 

Jeszcze kilka tygodni i wszystko będzie jasne! Obydwa podmioty zainteresowane 
przejęciem Górnika Zabrze zostały zaproszone przez miasto do negocjacji w ramach 
trwającego procesu prywatyzacji klubu. To LP Holding, którego twarzą jest znany piłkarz 
Lukas Podolski, oraz konsorcjum Zarys-Tabapol, czyli spółki Zarys International Group 
i Tabapol Tarnówka z Zabrza. Zakończenie negocjacji planowane jest do końca maja, 
a dopełnienie formalności, czyli przyjęcie uchwały Rady Miasta i podpisanie 
odpowiednich dokumentów, do końca czerwca. 

Prywatyzacja 
Górnika na finiszu
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To jest dla mnie naturalne. Nato-
miast kluczowe jest dla mnie to, 
żeby Górnik mógł rozwinąć skrzy-
dła, żeby w ślad za tą prywatyzacją 
pojawiła się piętnasta gwiazdka. 
Myślę, że to jest najważniejsze dla 
kibiców. Żeby tak się stało, potrzeb-
ny jest prywatny inwestor, który 
skupi się tylko i wyłącznie na roz-
woju klubu – dodaje.

Tuż przed świętami do kwestii pry-
watyzacji klubu odniósł się na por-
talu X Lukas Podolski.
- Prywatyzacja Górnika w toku. 
Ostatnio spotkałem się z Zarysem 
i Tabapolem. To były dobre rozmo-
wy. Teraz wymieniamy się z mia-
stem potrzebnymi dokumentami. 
Najważniejsze, że posuwamy się do 
przodu. Mam też kilku inwestorów, 

którzy chcą razem z nami odbudo-
wać wielkiego Górnika Zabrze – na-
pisał występujący w barwach Gór-
nika były mistrz świata.  GOR

Muzeum Sportu 
w czwartej 
trybunie
Czwarta trybuna Areny Zabrze bę-
dzie dla kibiców nie tylko 
w dni meczowe. W części zajmie ją 
Muzeum Sportu – nowoczesne, in-
teraktywne i pełne atrakcji. Takie, 
które sprawi, że zabrzański sta-
dion będzie odwiedzany także 
wtedy, gdy po murawie nie toczy 
się piłka. 
- Będziemy wnioskować o 13 milio-
nów złotych na utworzenie Mu-
zeum Sportu w Arenie Zabrze 
w ramach Zintegrowanych Inwe-
stycji Terytorialnych – zapowiada 
prezydent Zabrza Agnieszka 
Rupniewska.

Zobacz 
więcej 
w TVZ
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M ost nad Bytomką 
w ciągu ul. Jagielloń-
skiej był zamknięty 
dla ruchu kołowego 

przez ostatnich kilka lat. Jego prze-
budowa ruszyła w lipcu ubiegłego 
roku. Teraz wykonawca jest już na 
finiszu robót. W ostatnich tygo-
dniach przepięte zostały wszystkie 
urządzenia i sieci podziemne – 
w tym średniego i niskiego napięcia 
oraz wodociąg. Ruszyły również ro-
boty drogowe związane ze wzmoc-
nieniem odcinka ul. Jagiellońskiej. 
Przypomnijmy, że poprzedni most 
wzdłuż ul. Jagiellońskiej pochodził 
jeszcze sprzed I wojny światowej. 
W jego miejscu powstał teraz całko-
wicie nowy obiekt. W ostatnim cza-
sie zakres inwestycji został dodat-
kowo poszerzony. Oznacza to, że 
nowa nawierzchnia pojawi się na 
odcinku od ul. Karola Miarki do ul. 
Jana Woźnicy. Wyremontowane zo-
staną także chodniki. Wartość in-
westycji to ponad 5 mln zł, a wyso-

kość pozyskanej przez miasto dota-
cji przekracza 4 mln zł.
- Zamknięcie mostu w ciągu ulicy 
Jagiellońskiej znacznie utrudniło 
przemieszczanie się samochodem 
w ścisłym centrum naszego miasta. 
Na remont obiektu czekaliśmy bar-
dzo długo. Na szczęście już wkrótce 

ruch w tym  miejscu zostanie przy-
wrócony. Ta inwestycja wpłynie za-
równo na poprawę bezpieczeń-
stwa,  jak i ułatwi przemieszczanie 
się w tej części miasta -  mówi 
prezydent Zabrza Agnieszka 
Rupniewska. Otwarcie mostu pla-
nowane jest w maju.  GOR

To dobra wiadomość zarówno dla kierowców, jak i pieszych. Na finiszu jest 
budowa nowego mostu nad Bytomką wzdłuż ul. Jagiellońskiej. Zakończenie prac 
planowane jest w maju.

Przez Bytomkę bez objazdu

To już drugi most w tym roku
W ostatnich miesiącach zakończyła się także przebudowa mostu nad Bytomką wzdłuż ul. Trębackiej. Zakres 
robót, oprócz przebudowy samej jezdni na długości około 130 metrów, objął także m.in. przebudowę chod-
ników, wylotów kanalizacji deszczowej oraz sieci wodociągowej. Prace pochłonęły ponad 4,3 mln zł, a na ich 
realizację Zabrze pozyskało ponad 3 mln zł dofinansowania z Rządowego Funduszu Rozwoju Dróg.



Z akończenie prac budowla-
nych zbliża się wielkimi 
krokami – mówi Grzegorz 
Warzecha, dyrektor ds. 

zarządzania nieruchomościami 
spółki ZBM-TBS. - W mieszkaniach 
zamontowane zostały już drzwi, 
w kuchniach, przedpokojach i ła-
zienkach położone są już kafelki, na 
podłogach w pokojach można już 
zobaczyć ułożone panele. Prawie 
ukończony jest plac zabaw dla na-
szych najmłodszych mieszkańców. 
Trwają prace związane z zagospo-
darowaniem terenu. Roboty bu-
dowlane będą realizowane pełną 
parą, by jak najszybcej przekazać 

najemcom klucze do ich nowego 
„M”. Nie możemy się już doczekać, 
by zobaczyć, jak ten zaniedbany 
niegdyś teren zacznie znowu tętnić 
życiem – dodaje.
Helenka Zacisze to cztery bloki, 
w których zaprojektowano łącznie 
64 nowoczesne mieszkania. Z lokali 
na parterze będzie można wyjść 
bezpośrednio do ogródka. Lokale 
mają powierzchnię od 52 do 78 me-
trów kwadratowych. Przewidziano 
90 miejsc postojowych, w tym dwa 
stanowiska ładowania samochodu 
elektrycznego.
Tymczasem trwają przygotowania 
do rozpoczęcia w naszym mieście 

kolejnej inwestycji mieszkaniowej. 
- Budujemy 80 mieszkań dla osób, 
które nie mogą dostać kredytu, ale 
zarabiają za dużo na lokal komu-
nalny. Nowe bloki powstaną przy 
ulicy Modrzewiowej w Zaborzu 
w ramach Społecznej Inicjatywy 
Mieszkaniowej, czyli rządowego 
programu wspierającego budow-
nictwo społeczne – tłumaczy prezy-
dent Zabrza Agnieszka Rupniew-
ska. - Pokonaliśmy finansowe prze-
szkody i ruszamy z inwestycją. 
To ważny krok, by zapewnić zabrza-
nom dobry standard za rozsądne 
pieniądze – dodaje prezydent 
miasta.  GOR
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Już wkrótce klucze do swoich wymarzonych mieszkań odbiorą lokatorzy nowego osiedla 
wybudowanego w dzielnicy Helenka przez gminną spółkę ZBM-TBS. Tymczasem już 
niebawem kolejna inwestycja ruszy przy ul. Modrzewiowej. Aż 80 mieszkań powstanie 
w ramach Społecznej Inicjatywy Mieszkaniowej – rządowego programu wspierającego 
budownictwo społeczne.

Przybywa nowych mieszkań
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WIZYTA ZŁOTYCH 
SZCZYPIORNISTEK
Szczypiornistki SPR Pogoń 1945 Za-
brze, które niedawno zdobyły złoty 
medal Mistrzostw Polski Juniorek, 
gościły w kwietniu w zabrzańskim 
ratuszu. Spotkały się m.in. 
z prezydent miasta Agnieszką 
Rupniewską. 
- Zabrzanki w pięknym stylu poko-
nały rywalki z Radomia, wygrywając 
pojedynek, który dla wielu z pew-
nością byłby przegrany. Szczypior-
nistki dały z siebie wszystko, wal-
czyły do końca. Pokazały ogromne 
umiejętności i siłę charakteru. 
Inspirujące? Bardzo! Dziękuję za 
przyjęcie zaproszenia do ratusza. 
Jesteście bohaterkami! Cieszę się, 
że nasza dobra wola i chęć stwarza-
nia wam warunków rozwoju znala-
zły u was uznanie. Wspólnie gramy 
w jednej drużynie. To Zabrze – 
podkreśla prezydent Agnieszka 
Rupniewska. My również gratuluje-
my sukcesu!

W ROCZNICĘ 
KATASTROFY
Zabrzanie uczcili 85. rocznicę 
zbrodni katyńskiej i 15. katastrofy 
smoleńskiej. Uroczystości odbyły 
się przy tablicach pamiątkowych 
w parku przy ul. Dubiela. Wzięli 
w nich udział m.in. przedstawiciele 
samorządu, miejskich jednostek, 
harcerze i uczniowie. 
Przypomnijmy, że w kwietniu 1940 r. 
na terenie ówczesnego Związku Ra-
dzieckiego miała miejsce zbrodnia, 
która wstrząsnęła historią Polski. 

W lesie katyńskim zostało zamor-
dowanych co najmniej 21760 osób, 
w tym oficerowie Wojska Polskiego, 
funkcjonariusze policji, straży wię-
ziennej, straży granicznej, urzędni-
cy państwowi oraz niewinna lud-
ność cywilna.
10 kwietnia 2010 r. o godzinie 8:41, 
na lotnisku wojskowym w Smoleń-
sku, rozbił się samolot Tu-154, na 
którego pokładzie znajdowała się 
udająca się na rocznicowe uroczy-
stości polska delegacja, z prezyden-
tem RP Lechem Kaczyńskiego na 
czele. Zginęło 96 osób.

NASZE ZABRZE SAMORZĄDOWE10

Prowadzony z myślą o przedsiębiorcach Bank Lokali, niezwykłe znaleziska 
w remontowanym hotelu AdmiralsPalast oraz wizyta naszych złotych szczypiornistek 
to najważniejsze wieści napływające w ostatnich tygodniach z zabrzańskiego ratusza.

Wieści z ratusza
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NIEZWYKŁE ODKRYCIE 
W REMONTOWANYM 
HOTELU
Pochodzące z 1943 r. listy miłosne 
znaleźli pracownicy remontujący 
zabytkowy hotel AdmiralsPalast. 
Udało się także odsłonić historycz-
ne polichromie.
Przypomnijmy, że rewitalizacją wy-
jątkowego obiektu zajmuje się fir-
ma Warbud, za część projektową 
odpowiada z kolei znany architekt 
Tomasz Konior i Konior Studio. 
- Wykonawca ma do 27 miesięcy na 
zakończenie prac i oddanie obiektu 
do użytkowania – mówi Honorata 
Szindler z Wydziału Inwestycji i Re-
montów Urzędu Miejskiego 
w Zabrzu.

SPOTKANIE 
SAMORZĄDOWCÓW
Posiedzenie Związku Gmin i Powia-
tów Subregionu Centralnego Woje-
wództwa Śląskiego odbyło się na 
Arenie Zabrze. Uczestnicy spotka-
nia dyskutowali m.in. o wydłużeniu 
terminów składania wniosków na 
projekty dotyczące rewitalizacji ob-
szarów miejskich z funduszy unij-
nych oraz o priorytetach i intere-
sach w kontekście przyszłych Wie-
loletnich Ram Finansowych.
- Analizowaliśmy możliwości roz-
woju rozproszonych, odnawialnych 

źródeł energii. Mamy długą listę 
projektów zbliżających nas do tego 
celu i czekających na realizację 
w ramach Zintegrowanych Inwesty-
cji Terytorialnych. I najważniejsze 
z naszej, zabrzańskiej perspektywy: 
ogłosiliśmy, że będziemy wniosko-
wać o 13 milionów złotych w ra-
mach Zintegrowanych Inwestycji 
Terytorialnych na utworzenie Mu-
zeum Sportu w Arenie Zabrze – 
mówi prezydent Zabrza Agnieszka 
Rupniewska. 

BANK LOKALI 
DO WYNAJĘCIA
Za nami kolejne spotkanie Otwar-
tego Forum Przedsiębiorców No-
wego Zabrza przy Prezydencie Mia-

sta Zabrze. Jednym z poruszonych 
tematów był Bank Lokali. To plat-
forma prezentująca powierzchnie 
użytkowe do wynajęcia. Wkrótce 
oferta zostanie poszerzona o ofer-
ty prywatnych nieruchomości 
w Śródmieściu.
Bank Lokali, jako platforma łącząca 
właścicieli nieruchomości z przed-
siębiorcami poszukującymi lokali 
do wynajęcia, może znacznie uła-
twić dostęp do atrakcyjnych prze-
strzeni użytkowych, a także popra-
wić dostępność dla małych firm, 
które mogą mieć trudności ze zna-
lezieniem odpowiednich przestrze-
ni. Bank Lokali to inicjatywa, której 
celem jest wspieranie rozwoju 
przedsiębiorczości i ożywienie lo-
kalnej gospodarki.

Wieści z ratusza
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EKOLOGICZNIE

Za treści zawarte w publikacji dofinansowanej ze środków 
WFOŚiGW w Katowicach odpowiedzialność ponosi Redakcja.

Historia Dnia Ziemi sięga końca lat 60. 
XX wieku. Właśnie wtedy, na poświęco-
nej środowisku naturalnemu konferen-
cji UNESCO, po raz pierwszy pojawił się 
pomysł tego typu obchodów. W 2009 r. 
Zgromadzenie Ogólne ONZ oficjalnie 
ustanowiło 22 kwietnia Międzynarodo-
wym Dniem Matki Ziemi.
Dzień Ziemi to dziś największe między-
narodowe święto ekologiczne. Z tej 
okazji na całym świecie podejmowane 
są inicjatywy, których celem jest pro-
mowanie w społeczeństwach postaw 
proekologicznych. Ich organizatorzy 
starają się pokazywać zarówno polity-

kom, jak i zwykłym mieszkańcom, jak 
kruchy jest ekosystem naszej planety. 
Wojewódzki Fundusz Ochrony Środo-
wiska i Gospodarki Wodnej w Katowi-
cach od lat wspiera inicjatywy, które 
przyczyniają się do ochrony przyrody, 
poprawy jakości powietrza i rozwoju 
zielonej energii. - Każdy gest ma zna-
czenie – dla Ciebie, dla przyszłych po-
koleń, dla naszej planety! Bądźmy zmia-
ną, którą chcemy widzieć w świecie! - 
apelują przedstawiciele WFOŚiGW .
W Zabrzu tradycyjnie już atrakcje z oka-
zji Dnia Ziemi przygotowało Muzeum 
Górnictwa Węglowego. W Parku 12C 

Sztolni Królowa Luiza można było się 
spotkać z pszczelarzem, który przybli-
żał tajemnice pszczół. Były warsztaty rę-
kodzielnicze, których uczestnicy two-
rzyli ekologiczne ozdoby i pamiątki. 
W programie znalazły się także zajęcia 
sportowe oraz wspólne sadzenie roślin.
W naszym mieście nie brakuje też in-
nych proekologicznych przedsięwzięć. 
Tylko w ostatnich tygodniach w parku 
im. rtm. Witolda Pileckiego zorganizo-
wana została akcja sadzenia 4 tysięcy 
drzew. Z kolei na placu Teatralnym 
można było wymienić puste szklane 
opakowania na sadzonki kwiatów.

Jak co roku, 22 kwietnia, obchodziliśmy Dzień Ziemi. To wyjątkowy moment, by 
przypomnieć sobie, jak wiele zależy od nas - od naszych codziennych wyborów, działań 
i troski o otaczające nas środowisko.

Los planety jest 
w naszych rękach
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P odczas kwietniowego 
spotkania zespołu przed-
stawiona została mapa, 
na którą naniesiono zgło-

szenia z ostatnich dwóch lat. W naj-
bliższych dniach mapa zostanie 
uzupełniona również o zgłoszenia 
niepotwierdzone przez straż miej-
ską - mówi Agnieszka Duda, naczel-
nik Wydziału Ekologii Urzędu Miej-
skiego w Zabrzu. 
Specjaliści od meteorologii i środo-
wiska skonfrontują dane z czynni-
kami atmosferycznymi – ciśnie-
niem i temperaturą powietrza oraz 
porównają wskazane lokalizacje 
z różą wiatrów. W najbliższych 
dniach zespół odwiedzi również 
prowadzone przez Miejski Ośrodek 
Sportu i Rekreacji składowisko od-
padów komunalnych przy 
ul. Cmentarnej.
- Po nitce do kłębka! Tak społeczny 
zespół ds. przeciwdziałania uciążli-
wości odorowej szuka źródła smro-
du, który od kilkunastu lat skutecz-
nie uprzykrza nam życie. Cel działa-
nia zespołu jest precyzyjnie okre-
ślony. Trzeba ograniczyć i w końcu 
zlikwidować odór panoszący się 
w Zabrzu. Tak samo jak mieszkań-
cy, liczę na szybki rezultat prac 

– podkreśla prezydent Zabrza 
Agnieszka Rupniewska. - Do walki 
ze smrodem stajemy wreszcie 
uzbrojeni w specjalistyczną wiedzę 
oraz zaplanowane i skoordynowa-
ne działania. Warte podkreślenia 
jest to, że zasiadający w zespole 

eksperci wykonują tę pracę spo-
łecznie i nie pobierają żadnego wy-
nagrodzenia – dodaje.
Przypomnijmy, że w skład 15-oso-
bowego zespołu wchodzą m.in. 
eksperci zajmujący się ochroną 
środowiska.  GOR

Nabiera tempa praca powołanego przez prezydent Zabrza Agnieszkę Rupniewską 
zespołu ds. przeciwdziałania uciążliwości odorowej. Jego członkowie szukają źródła 
smrodu, który od kilkunastu lat uprzykrza życie mieszkańcom naszego miasta.

Po nitce 
do odorowego kłębka



C hętnie podjąłem zapro-
szenie profesor Aleksan-
dry Kuzior, pani dziekan 
wydziału, aby spotkać się 

ze studentami oraz pracownikami 
naukowymi. Politykiem się bywa, 
a wykładowcą akademickim się po 
prostu jest – uśmiecha się Borys 
Budka, który od 2002 r. związany 
jest z Uniwersytetem Ekonomicz-
nym w Katowicach.
W trakcie wykładu i późniejszej dys-
kusji ze studentami poruszono te-
mat trwającej obecnie polskiej pre-
zydencji w Radzie Unii Europejskiej. 
Każde państwo członkowskie przez 

sześć miesięcy kieruje pracami 
Rady nad unijnym ustawodaw-
stwem oraz dba o ciągłość działań 
UE i współpracę państw 
członkowskich.
- Bezpieczeństwo dziś stanowi po-
jęcie kluczowe. Dlatego wzmocnie-
nie wschodniej granicy wobec mili-
tarnego zagrożenia jest najistot-
niejszym wyzwaniem – powiedział 
podczas spotkania w Zabrzu Borys 
Budka, omawiając projekt „Tarcza 
Wschód”, który Parlament Europej-
ski obradujący w Strasburgu uznał 
niedawno za sztandarowy projekt 
unijny.

Europoseł odniósł się również do 
polityki celnej USA i jej konsekwen-
cji dla rynków europejskich. Tym 
bardziej, że to Unia kształtuje cła 
dla wszystkich państw tworzących 
wspólnotę. - To nie Europa zapłaci 
cła nakładane przez amerykańskie-
go prezydenta, tylko finalny konsu-
ment w USA. Okazuje się, że próba 
pobudzenia wewnętrznego rynku 
w Stanach Zjednoczonych spowo-
dowała nałożenie ceł na sojuszni-
ków. Wolałbym, abyśmy się osta-
tecznie dogadali zamiast podejmo-
wać wojny celne czy podatkowe - 
zaakcentował Borys Budka.  GOR
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Europoseł Borys Budka 
był w kwietniu gościem 
Wydziału Organizacji 
i Zarządzania Politechniki 
Śląskiej. Podczas spotkania 
ze studentami mówił 
m.in. o kwestiach 
bezpieczeństwa 
i skutkach polityki 
gospodarczej USA.

Spotkanie z europosłem

F inał ogólnopolski odbył się 
w Gdańsku, gdzie Kacper 
znalazł się w ścisłej czołów-
ce – w pierwszej trójce naj-

lepszych młodych historyków 
w kraju. Uczestnicy zawodów cen-

tralnych przygotowywali prace pi-
semne z wybranego okresu histo-
rycznego, m.in. ze starożytności, 
średniowiecza, czasów nowożyt-
nych, XIX i XX wieku oraz historii 
parlamentaryzmu. Kacper Szczer-

banowski wykazał się wybitną wie-
dzą z zakresu mediewistyki, czyli hi-
storii średniowiecza. Gratulujemy 
Kacprowi oraz jego nauczycielom 
i życzymy dalszych sukcesów na 
polu naukowym!  GOR

Kacper Szczerbanowski, uczeń I Liceum 
Ogólnokształcącego im. prof. Zbigniewa Religi w Zabrzu, 
został laureatem 51. Olimpiady Historycznej na etapie 
centralnym. Gratulujemy!

Sukces naszego 
licealisty
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W ramach akcji akcji pa-
nie mogły wykonać 
płynną cytologię oraz 
testy wykrywające 

obecność wirusa HPV – czynnika 
odpowiedzialnego m.in. za rozwój 
raka szyjki macicy. - Zainteresowa-
nie jest ogromne. Bardzo nas to 
cieszy, ponieważ wcześnie wykryty 
rak szyjki macicy jest wyleczalny – 
mówi Dorota Karbowska z Katowic-
kiego Centrum Onkologii. - Dlatego 
kobiety powinny się badać, robić to 
dla siebie, swoich bliskich i moty-
wować do tego samego córki, sio-
stry, kogo tylko się da – dodaje.
- Stwierdziłam, że lepiej się profilak-

tycznie zbadać, niż leczyć, bo to nie 
zawsze oznacza wyleczyć. Dlatego 
przyszłam – mówi pani Barbara. 
- To dobra i pożyteczna akcja. Moż-
na się zbadać na miejscu, nie trze-
ba nigdzie jeździć. Życie mamy jed-
no i trzeba je szanować – dodaje.
- W mojej rodzinie był już rak. To 
bardzo ważne, żeby się badać  – 
podkreśla pani Irena.
- Terminy u lekarzy są bardzo odle-
głe. Tutaj można przyjść i zbadać 
się praktycznie od ręki – zwraca 
uwagę pani Barbara.
- Bardzo się cieszę, że udało nam 
się sprowadzić ten CYTOBUS do na-
szego miasta – podkreśla prezy-

dent Zabrza Agnieszka 
Rupniewska. - Mam nadzieję, że 
okazji do tego, żeby nasze miesz-
kanki mogły się badać, będzie coraz 
więcej. Zdecydowałam, że będzie-
my kontynuować program związa-
ny z profilaktyką nowotworu piersi. 
Badać się warto. Cieszę się, że fre-
kwencja dopisała, bo to pokazuje, 
że kobiety są świadome i chcą dbać 
o swoje zdrowie – dodaje.  GOR

Około 80 zabrzanek skorzystało z bezpłatnych badań profilaktycznych w CYTOBUSIE 
Katowickiego Centrum Onkologii, który w kwietniu zawitał do naszego miasta.

W parku im. Powstańców Śląskich trwa budowa nowoczesnego linarium, które już 
w maju stanie się nową atrakcją dla najmłodszych mieszkańców naszego miasta.

Profilaktyka na wyciągnięcie ręki

I nwestycja realizowana jest 
w ramach Zabrzańskiego Bu-
dżetu Obywatelskiego. Już 
wkrótce dzieci będą mogły się 

wspinać po 7-metrowej piramidzie 

linowej, połączonej z siecią aż pię-
ciu poziomych płaszczyzn sięgają-
cych nawet 4 metrów. To pierwsze 
takie rozwiązanie w Zabrzu – kre-
atywne i w pełni bezpieczne. Nowy 

plac zabaw to nie tylko miejsce ra-
dości i zabawy, ale także przestrzeń 
wspierająca rozwój sprawności ru-
chowej i motoryki dzieci – w otocze-
niu zieleni i przyrody.  GOR

Linarium nabiera kształtu

Zobacz 
więcej 
w TVZ
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K ilku zabrzan już zawdzię-
cza tym opaskom życie – 
podkreśla prezydent Za-
brza Agnieszka Rupniew-

ska. - Obecnie używane opaski do-
skonale wywiązały się ze swojej roli 
strażniczek zdrowia, ale urządzenia 
są już wysłużone. Dlatego 150 no-
szonych przez seniorów opasek zo-
stanie wymienionych na nowe 
i bardziej nowoczesne. Zdecydowa-
łam również o przeznaczeniu miej-
skich pieniędzy na opłacenie abo-
namentów, pozwalających na ko-
rzystanie z opasek – dodaje.
Najważniejszą funkcją opasek jest 
czujnik upadku. Jeśli się włączy, 
a z seniorem nie ma kontaktu, na 
miejsce wysyłana jest karetka. 
Urządzenia przeznaczone są dla za-
brzańskich seniorów, którzy sporą 
część dnia spędzają sami, niezależ-
nie od tego czy mieszkają z bliskimi 
lub bez. 
Z pomocy mogą korzystać również 
seniorzy, którzy mają kłopot z sa-
modzielnym poruszaniem się, 
a muszą dotrzeć w dane miejsce, 
np. na zabiegi rehabilitacyjne. Miej-

ski Ośrodek Pomocy Rodzinie ofe-
ruje im transport door-to-door. 
- Korzystamy z takiej możliwości 
i jesteśmy bardzo zadowoleni. To 
bardzo ułatwia życie. Obsługa jest  
bardzo miła, zawsze można liczyć 
na pomoc przy wsiadaniu i wysia-
daniu z auta – mówią Teresa i Wie-
sław Bogdaniukowie.
- Projekt door-to-door to nieodpłat-
ny przewóz osób samochodami 
w pełni dostosowanymi również do 
potrzeb osób poruszających się na 
wózkach inwalidzkich - mówi 

Łukasz Merta, kierownik Centrum 
Usług Społecznych w Zabrzu. 
- Z transportu można korzystać na 
terenie Zabrza oraz w promieniu 20 
kilometrów od miasta - dodaje. 
Projekt, w ramach którego tylko 
w 2024 r. zrealizowano 900 przejaz-
dów, finansowany jest w całości 
z budżetu Zabrza.
Wkrótce seniorzy z Zabrza będą 
mogli uczestniczyć w zajęciach Klu-
bu Rozwoju Cyfrowego. Dla senio-
rów zostanie również uruchomiona 
Ambasada Seniora, która stanie się 
centrum koordynacji działań podej-
mowanych na rzecz osób star-
szych. Seniorzy w Zabrzu będą też 
dysponować swoim samorządem. 
W Zabrzu na wzór Młodzieżowej 
Rady Miasta będzie powołana Miej-
ska Rada Seniorów.
- W Zabrzu dbamy o seniorów. Je-
steście ukochanymi babciami 
i dziadkami. Dbając o was, dbamy 
również o najmłodszych zabrzan. 
Codziennie potrzebujemy waszej 
energii, doświadczenia i mądrości 
życiowej – podsumowuje prezy-
dent Agnieszka Rupniewska.  GOR

Transport door-to-door to jedna z inicjatyw realizowanych w naszym mieście z myślą 
o osobach starszych, mających trudności w samodzielnym przemieszczaniu się. Seniorzy 
korzystający z opasek alarmujących służby ratunkowe o sytuacjach wymagających inter-
wencji otrzymają z kolei nowe urządzenia, za których obsługę zapłaci miasto.

W trosce o seniorów
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P apież Franciszek urodził 
się 17 grudnia 1936 r. 
w Buenos Aires jako Jorge 
Mario Bergoglio. W 1958 r. 

wstąpił do Towarzystwa Jezusowe-
go. Święcenia kapłańskie przyjął 
w grudniu 1969 r. 20 maja 1992 r. 
papież Jan Paweł II mianował go bi-
skupem pomocniczym Archidiece-
zji Buenos Aires. W 2001 r. został 
kardynałem. W latach 2005-2011 
był przewodniczącym Argentyń-
skiej Konferencji Biskupiej. Znany 
był ze swojej pokory, troski o ubo-
gich i zaangażowania w dialog mię-
dzyreligijny. Prowadził skromny 
tryb życia. Latami sam sobie goto-
wał, a po mieście poruszał się, ko-
rzystając z transportu publicznego.
13 marca 2013 r., po abdykacji Be-
nedykta XVI, został wybrany 266. 
następcą św. Piotra. Przyjął imię 
Franciszek. Był pierwszym w histo-
rii jezuitą, który został papieżem, 
a także pierwszym zakonnikiem, 

który stanął na czele Kościoła kato-
lickiego od ponad 150 lat.
- Co możemy powiedzieć o tym 
pontyfikacie? Na pewno od począt-
ku było to zaskoczenie - papież 
z dalekiego kraju. Sam mówił, że 
Duch Święty poszukał go aż w Ar-
gentynie  – mówi ks. Arkadiusz Ki-
nel, proboszcz parafii św. Andrzeja 
w Zabrzu. - Został wybrany papie-
żem, gdy nie był już młodym czło-
wiekiem. Często się mówi przy ta-
kiej okazji, że to pontyfikat przej-
ściowy, ale widzimy z historii, że te 
pontyfikaty przejściowe – chociaż-
by Jana 23 – były pontyfikatami 
przełomowymi. Papież Franciszek 
na pewno był osobą odważną, 
wprowadził pewne zmiany. Pytanie 
czy byliśmy na nie przygotowani. 
Czy potrzeba czasu, by je zaakcep-
tować do końca. Pamiętajmy też 
o tym, jakich miał poprzedników. 
Jan Paweł II, papież, którego dobrze 
znaliśmy i który bardzo dobrze znał 

polskie realia. Papież Benedykt XVI 
kontynuował linię Jana Pawła II. Po-
tem pojawia się papież pochodzący 
z rzeczywistości, która jest jednak 
troszeczkę inna. Potrzebowaliśmy 
czasu, by zrozumieć jego sposób 
posługiwania. Franciszek na pewno 
był człowiekiem bardzo otwartym, 
ciepłym, pełnym empatii, łamiącym 
wszelkie stereotypy. Podkreślał 
bardzo mocno, że miejsce w Ko-
ściele jest dla każdego człowieka. 
Jest wiele podobieństw między jego 
pontyfikatem a naszego Ojca Świę-
tego. Jan Paweł II otworzył się na 
cały świat. Przypomnijmy sobie 
jego podróże apostolskie, spotka-
nia ze wszystkimi. Jeżeli dzisiaj po-
dziwiamy za coś papieża Francisz-
ka, to tak naprawdę prekursorem 
był Jan Paweł II. Dlatego o jednym 
i drugim możemy mówić w katego-
riach zmiany, nowego spojrzenia, 
wielkiej otwartości – podkreśla ks. 
Arkadiusz Kinel.  GOR

W Poniedziałek 
Wielkanocny nad ranem 
zmarł papież Franciszek. 
Miał 88 lat. 
Na czele Kościoła 
katolickiego stał od marca 
2013 roku. Papież 
Franciszek odwiedził 
Polskę w 2016 roku. 
Uczestniczył wówczas 
w Światowych Dniach 
Młodzieży.

Pożegnaliśmy 
papieża Franciszka
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T argowe stoiska przygoto-
wały licea, technika oraz 
szkoły branżowe I stopnia. 
- Młodzież znajdzie tu nie 

tylko ofertę edukacyjną danej szko-
ły, ale także poznaje jej charakter 
i atmosferę – podkreśla Marcin Ku-
charz, dyrektor Centrum Kształce-
nia Praktycznego i Ustawicznego 
w Zabrzu. 
- To bardzo fajna propozycja dla 
uczniów szkół podstawowych. Wy-
stawia się tu bardzo dużo szkół. 
Można zobaczyć, jakie są ofert klas 
– mówi Michalina
- To świetny pomysł – uważa Wikto-
ria. - Jeżeli ktoś jeszcze nie wie, co 
chce robić w przyszłości, to tutaj 
może się ukierunkować – dodaje.
- Niektórzy nie mają jeszcze pomy-

słu, do jakiej szkoły pójść, a tutaj 
mogą zobaczyć, jakie są możliwości 
– zwraca uwagę Kasia.
- Tutaj można o wszystko zapytać, 
rozwiać wątpliwości – mówi Amelia.
- W Zabrzu jest dużo szkół. Targi po-
magają rozwiać obawy i podjąć de-
cyzję – podkreśla Wojtek. 
Goście targów mogli się m.in. do-
wiedzieć, czym zajmuje się szkolna 
grupa ratownicza, gdzie można 
uczyć się języka japońskiego, albo 
gdzie powinni się kierować młodzi 
ludzie, którzy swoją przyszłość wią-
żą ze służbami mundurowymi. Był 
pokaz mody i prezentacje sprzętu 
pomocnego w nauce konkretnych 
zawodów.
- Te targi to świetna propozycja. 
Młodzi ludzie mogą poznać wiele 

ofert w jednym miejscu - mówi An-
gelika Jochemczyk-Cherni, nauczy-
cielka w Zespole Szkół nr 3. 
- Zabrze ma młodzieży dużo do za-
oferowania, a Zabrzańskie Targi 
Edukacji były tego dowodem – 
mówi prezydent Zabrza Agnieszka 
Rupniewska. - Targi pokazały, 
że przyszłość Zabrza jest w naszych 
szkołach i uczniach, którzy zostaną 
w mieście, jeśli stworzymy im wa-
runki do dobrego życia i rozwoju. 
I my systematycznie je tworzymy – 
dodaje.  GOR

Z ofertą edukacyjną i największymi atutami poszczególnych placówek oświatowych mieli 
okazję zapoznać się uczestnicy XXVII Zabrzańskich Targów Edukacji Szkolne Prezentacje 
2025. Impreza odbyła się w Zespole Szkół Ekonomiczno-Usługowych.

Targi edukacji

Zobacz 
więcej 
w TVZ

SPRZEDAŻ OZDOBNYCH KAMIENI OGRODOWYCH
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O naszym przedszkolu 
można by mówić 
wiele i długo. Na 
przestrzeni lat zmie-

niało swoje oblicze, strukturę. 
W istocie jednak pozostało takie 
samo - jest nie tylko ważną i nie-
odzowną częścią lokalnej rzeczy-
wistości, ale jest też częścią na-
szego życia. To nasz drugi dom – 
podkreśla Małgorzata Tyrała, dy-
rektor Przedszkola nr 47 im. Ja-
nusza Korczaka. - Jubileusz 40-
lecia to bardzo ważna chwila dla 
nas wszystkich. Z codziennych 
radości dzieci budzi się nasza 

siła. Ten dorobek to praca wielu 
osób - grona pedagogicznego, 
dzieci, rodziców oraz pracowni-
ków administracji i obsługi. Nie 
sposób wymienić wszystkich 
osób, nie sposób wyliczyć także 
tego, co zrobili dla naszego 
przedszkola. Pragnę wyrazić ser-
deczną wdzięczność wszystkim, 
którzy wspierali i  wspierają na-
sze przedszkole. To wielka dla 
nas  radość i przywilej mieć ta-
kich sprzymierzeńców – dodaje.
Przedszkole nr 47 zostało oficjal-
nie otwarte 28 listopada 1984 r. 
Pierwszym dyrektorem była Ur-

szula Strzoda, która pełniła swo-
ją funkcję do 2007 r. Przedszkole 
liczyło początkowo 4 grupy. Ze 
zgłoszonych ponad 300 chęt-
nych dzieci, przyjętych zostało 
tylko 120. Na ówczesne czasy 
było to bardzo nowoczesne i do-
brze wyposażone przedszkole. 
Było odwiedzane przez delega-
cje z Niemiec, Czechosłowacji, 
Związku Radzieckiego, Francji, 
ponieważ było przedszkolem po-
kazowym. Od 2014 r. patronem 
placówki jest Janusz Korczak.
- Przedszkola w życiu społecz-
nym odgrywają bardzo ważną 
rolę. Kształcenie małego człowie-
ka wymaga wielkiej odpowie-
dzialności i wielkich kompetencji, 
a nieraz zrozumienia indywidual-
nych potrzeb dziecka. Z okazji ju-
bileuszu przedszkolakom życzę 
dużo dobrej zabawy i ekscytują-
cych przygód. Nauczycielom – 
zadowolenia z efektów pracy, 
a rodzicom przyjemności obser-
wowania rozwoju swoich dzieci – 
uśmiecha się prezydent Zabrza 
Agnieszka Rupniewska.  GOR 

Czterdzieste urodziny świętowało w kwietniu Przedszkole nr 47 im. Janusza 
Korczaka. Przedszkolaki przygotowały z tej okazji niezapomniany artystyczny pokaz.

Cztery dekady przedszkola
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T a szkoła to wyjątkowi lu-
dzie. Poznałam tu moich 
przyjaciół – mówi Marceli-
na, jedna z uczennic.

- Ma wyjątkowy styl. Mogę rozwijać 
się tu muzycznie. Nie ma drugiej ta-
kiej szkoły – przekonuje  Zofia.
- Jest super atmosfera. Wyróżnia 
się też piękną architekturą. Cieszy-
my się, że będzie wyremontowana 
– podkreśla Zuzanna.
Budowa dzisiejszej „Piątki” ruszyła 
w kwietniu 1904 r. Pierwsi ucznio-
wie rozpoczęli tu naukę rok później. 
- W tym budynku uczyło się i praco-
wało wiele pokoleń – mówi Alicja 
Korol, dyrektor Szkoły Podstawo-
wej nr 5. - Nasz jubileusz to wielkie 
przeżycie dla uczniów. Angażowali 

się w jego organizację, chcieli wy-
stępować, zaprezentować swoje ta-
lenty – dodaje.
- Jestem zachwycona i  pod wielkim 
wrażeniem zaangażowania ucz-
niów, nauczycieli i tego, jak wiele 
osób przyciągnęła ta uroczystość – 
podkreśla Bogna Wojnicz-Kanty, 
absolwentka szkoły. - Bardzo do-
brze wspominam spędzone tu lata. 
Mam wielu przyjaciół z tego okresu, 
z którymi nadal utrzymuję kontakt 
– dodaje.
- Uczniom, dyrekcji, gronu pedago-
gicznemu, pracownikom admini-
stracji i obsługi szkoły oraz rodzi-
com wychowanków życzę, by adres 
Królewska 4 był tym, do którego za-
wsze chętnie zmierzacie, który 

przywołuje dobre wspomnienia 
i wielki sentyment za spędzonym tu 
czasem. Gratuluję świetnej atmos-
fery oraz wspólnoty, którą tworzy-
cie. Dwustu lat Piątko! - uśmiecha 
się prezydent Zabrza Agnieszka 
Rupniewska. 
Od kilku miesięcy trwa remont za-
bytkowego budynku  przy ul. Kró-
lewskiej 4. Prace, które mają zakoń-
czyć się w styczniu przyszłego roku, 
sprawią, że gmach z daleka będzie 
przyciągać wzrok i zachwycać. GOR

Choć wiekiem może się pochwalić dostojnym, nie widać po niej upływu lat. Wręcz 
przeciwnie. Emanuje radością, młodzieńczym duchem i staje się coraz piękniejsza. 
Szkoła Podstawowa nr 5 im. króla Jana III Sobieskiego w Zabrzu świętowała w kwietniu 
120. urodziny. Z wyjątkowym jubileuszem zbiegł się remont placówki.

Urodziny Piątki

Zobacz 
więcej 
w TVZ
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B ieg wśród zieleni parku, 
w gronie ludzi zaangażowa-
nych i otwartych na drugie-

go człowieka, był doskonałą formą 
promocji wiedzy i wartości, które 
powinny nam towarzyszyć – zrozu-
mienia, empatii i akceptacji.
- Gratuluję organizatorom wspa-
niałego rezultatu, który zasługuje 
na niejeden medal. Dzięki takim ini-

cjatywom temat autyzmu staje się 
coraz bardziej zrozumiały, a obec-
ność osób w spektrum autyzmu co-
raz bardziej naturalna i akceptowa-
na – podkreśla prezydent Zabrza 
Agnieszka Rupniewska. - Liczę, że 
za rok znów będziemy w Parku im. 
Powstańców Śląskich. Zapewniam, 
że o osobach w spektrum autyzmu 
oraz ich opiekunach pamiętamy 

cały rok, nie tylko w niebieskim 
kwietniu – dodaje.  GOR

Zabrze po raz kolejny zaświeciło się na niebiesko. Wszystko za sprawą 
III Charytatywnego Biegu dla Autyzmu, który odbył się w parku im. Powstańców Śląskich.

Pobiegli dla autyzmu

C ztery gimnastyczki z Iskry 
Zabrze pokazały klasę, siłę 
i determinację. Każda z nich 

spisała się znakomicie, dając kibi-
com i mieszkańcom wiele powo-
dów do dumy. Wiktoria Grzesikie-
wicz wywalczyła brązowy medal 
w wieloboju seniorek i już wkrótce 

znów zobaczymy ją w akcji – tym ra-
zem podczas Mistrzostw Europy 
w Niemczech, gdzie będzie repre-
zentować Polskę.
Świetny występ zanotowała rów-
nież Magdalena Grygiel, która zna-
lazła się wśród ośmiu najlepszych 
zawodniczek w ćwiczeniach na 

równoważni. W rywalizacji juniorek 
barwy Iskry reprezentowały Aniela 
Torous oraz Maja Łuka.
Gratulujemy wszystkim zawodnicz-
kom oraz całemu klubowi KS Iskra 
Zabrze! Dziękujemy za dostarczone 
emocje i piękną promocję naszego 
miasta.  GOR

Zabrze ponownie stało się 
areną sportowych emocji. 
W hali przy Zespole Szkół 
Sportowych im. Janusza 
Kusocińskiego odbyły się 
Indywidualne Mistrzostwa 
Polski w gimnastyce 
sportowej kobiet 
i mężczyzn. Nasze miasto 
dumnie reprezentowały 
zawodniczki KS Iskra 
Zabrze.

Błysk zabrzańskiej Iskry
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N asi juniorzy wyraźnie 
pozazdrościli szczypior-
nistkom SPR Pogoń 
1945 Zabrze, które 

w marcu sięgnęły po złoto po nie-
zwykle zaciętym finale. Finałowy 
pojedynek pomiędzy SPR Górni-
kiem Zabrze a KSS ISKRĄ I KIELCE 
również okazał się prawdziwym rol-
lercoasterem. Kielczanie rozpoczęli 
mecz od mocnego uderzenia, szyb-
ko budując kilkubramkową przewa-
gę (6:12 w 20. minucie). Gospoda-
rze jednak nie zamierzali się pod-

dawać. Zdołali zniwelować straty 
i na przerwę zeszli przy 
wyniku 15:17. 
Druga połowa to popis charakteru 
obu ekip. Zabrzanie po kwadransie 
doprowadzili do remisu, a ostatnie 
minuty regulaminowego czasu gry 
to prawdziwa wojna nerwów. Na 
cztery minuty przed końcem KSS 
ISKRA prowadziła dwoma bramka-
mi, ale Górnik pokazał ogromną 
determinację i doprowadził do wy-
równania. O losach tytułu musiały 
zadecydować rzuty karne, a w nich 

więcej zimnej krwi zachowali 
gospodarze. 
Sporo emocji dostarczyło także 
starcie o trzecie miejsce pomiędzy 
Acana Moto-Jelcz Oława a MLKS 
Czarnymi Olecko. Po twardym boju 
brąz trafił do Oławy.
Naszych zawodników nie zabrakło 
również wśród zdobywców indywi-
dualnych wyróżnień. W Siódemce 
All Stars znaleźli się Adrian Trójniak 
(prawoskrzydłowy) oraz Marek 
Mendela (prawe rozegranie). 
 GOR

To był finał rodem z dreszczowców Hitchcocka! SPR Górnik Zabrze po niesamowitym me-
czu i dramatycznej serii rzutów karnych pokonał KSS ISKRĘ I KIELCE i sięgnął po tytuł mi-
strza Polski juniorów. Gratulujemy sukcesu!

Dreszczowiec na parkiecie
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Z aproponowany po plebi-
scycie podział Górnego 
Śląska był wyjątkowo nie-
korzystny dla Polski. Miała 

otrzymać zaledwie skrawki tere-
nów przygranicznych. Wywołało to 
niezadowolenie propolskiej ludno-
ści. W górnośląskich zakładach 
ogłoszono strajk generalny. Zdecy-
dowano się też na rozwiązanie 
zbrojne.
Wybuch powstania w Zabrzu po-
przedzony był zebraniem polskich 
organizacji, ze  Zjednoczeniem Za-
wodowym Polskim na czele, w re-
stauracji Miarki przy ul. Wolności 

209. Obecni byli na nim Paweł Du-
biel senior i Stanisław Piecha. Zade-
cydowano o strajku generalnym. 
Dzień później z Zabrza wyjechali na 
zachód członkowie specjalnej gru-
py destrukcyjnej Wawelberga, któ-
ra  rozpoczęła działania mające na 
celu przecięcie linii komunikacyj-
nych z Rzeszą. Było to preludium 
akcji zbrojnej.
Siły powstańcze powiatu zabrskie-
go zorganizowane były w 6. Pułk 
im. Stefana Czarneckiego, operują-
cy w ramach grupy „Wschód”. Po-
dzielone były na cztery okręgi, któ-
re następnie przekształcono w ba-
ony. Baon I, pod dowództwem Dio-
nizego Trocera, stanowili ochotnicy 
z Zabrza. Baon II tworzyli rekruci z 
Biskupic, Rudy i Zaborza. Dowodził 
nim Wilhelm Czech. Baon III rekru-
tował się z ochotników z Bielszowic 
i Pawłowa, pod dowództwem Miko-
łaja Pośpiecha. Powstańcy z Mako-
szów, Kończyc, Sośnicy, Paniów, Pa-
niówek i Chudowa oraz Borowej 
Wsi wchodzili w skład baonu IV, 
pod dowództwem Karola Widery 
i Stanisława Oleksina. Zabrzańskim 
Pułkiem dowodził Fryderyk Szen-
dzielorz.
Insurgenci przybyli na miejsce zbió-
rek 2 maja o godzinie 22. Wojskowi 
otrzymali broń palną. Pozostali 
członkowie oddziałów zostali 
uzbrojeni w granaty, broń białą, 
łomy, siekiery i inne sprzęty. Priory-
tetem było unikanie starć z Francu-
zami. Za strategiczne cele uznano 
rozbrojenie policji, zajęcie budyn-
ków administracyjnych, zdobycie 
broni. 

Walki rozpoczęły się w wielu miej-
scach powiatu. Pierwszego oporu 
spodziewano się przy ul. Reymon-
ta, gdzie znajdował się komisariat 
policji. Zajęto go jednak bez walk. 
Dochodziło do rozbrajania patroli 
policyjnych na ulicach. Posuwający 
się wzdłuż ul. 3 Maja powstańcy 
ominęli koszary wojskowe, nie 
chcąc spotkać się z Francuzami. 
Jednak niektóre oddziały natknęły 
się na nich w okolicach Muzeum 
Górnictwa Węglowego.
1. kompania I baonu  prowadziła 
bezskuteczne walki o komisariat 
policji przy ul. Piastowskiej. W oko-
licach gazowni doszło do połącze-
nia jej sił z oddziałami przybyłymi z 
Zaborza. Przeprowadzono ponow-
nie atak na koszary policji. W trak-
cie zaciętych walk przybyły jednost-
ki francuskie. Powstańcy przegru-
powali się i po uzyskaniu wsparcia 
oddziałów IV Baonu uderzyli na 
szkolę przy ul. Wolności 215, gdzie 
znajdował się kolejny posterunek 
policji.
3. Kompania I Baonu pod dowódz-
twem Roberta Hasy zajęła bez walk 
południowe Zabrze. Szymon Gaw-
ron z IV Baonu obsadził kopalnię 
Makoszowy, a następnie uderzył na 
Kończyce, zdobywając komisariat 
policji. W tym czasie kompania Wi-
dery toczyła ciężkie walki w okoli-
cach Guido i ul. Rymera. Po ich za-
kończeniu doszło do połączenia sił 
na ul. Wolności i wspomnianego 
ataku na szkołę, którą o 9.30 zdoby-
to. Do godziny 18 miejscowość zo-
stała opanowana przez oddziały 
powstańcze. Walki trwały nadal na 

Przypominamy wybrane teksty, które w minionych latach ukazały się na łamach 
Naszego Zabrza Samorządowego dzięki współpracy z Muzeum Miejskim w Zabrzu. 
Tym razem powróćmy do dziejów III powstania śląskiego, którego kolejną rocznicę 
obchodzimy w maju.

LEKCJA HISTORII Z MUZEUM MIEJSKIM W ZABRZU

III powstanie 
śląskie w Zabrzu 
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terenie innych miejscowości powia-
tu. Po opanowaniu Zabrza po-
wstańcy ruszyli do Biskupic, gdzie 
złamali opór sotni policji oraz stra-
ży zakładowej Borsigwerku. 
Podczas walk doszło do drobnych 
starć polsko-francuskich. Powstań-
cy zostali m.in. ostrzelani w okoli-
cach hotelu Kochmanna, ale po 
otrzymaniu rozkazu Francuzi 
wstrzymali ogień i skupili się na 
obronie własnych koszar i budyn-
ków starostwa (obecnie MGW), 
poczty, dworca oraz willi Händlera 
przy ul. Brysza. Zapobiegli też zaję-
ciu przez powstańców więzienia.
Protesty Niemców na bierność 
wojsk francuskich pozostały bez 
echa. Ci ostatni tłumaczyli się zbyt 
małymi siłami. Nie zgodzili się jed-
nak na niemieckie propozycje 
utworzenia straży mieszkańców 
(Einwohnerwehr). Ostatecznie 
Francuzi utworzyli w centrum mia-
sta strefę zdemilitaryzowaną, 
w której znalazły się obiekty o stra-
tegicznym znaczeniu: starostwo, 
poczta, dworzec, więzienie, koszary 
francuskie, siedziba Międzysojusz-
niczej Komisji Rządzącej i Plebiscy-
towej. W gimnazjum przy pl. War-
szawskim utworzono obóz dla 
uchodźców. Francuzi obsadzili też 
wieżę wodociągową oraz elektrow-
nię na Zaborzu.

Po opanowaniu strategicznych 
punktów jednostki powstańcze roz-
lokowały się m.in. w szkole przy ul. 
Wolności 215, w sali Morgensterna 
przy ul. Grunwaldzkiej i w szkole 
przy ul. Londzina. Utworzono pol-
ską administrację, a z byłych pol-
skich  funkcjonariuszy Apo żandar-
merię powstańczą pod dowódz-
twem por. Ziółki, a następnie Twar-
dzika. Jej komenda główna mieściła 
się w szkole przy obecnej ul. Nie-
działkowskiego. Porządku pilnowa-
ła straż obywatelska pod dowódz-
twem Jana Drewnioka.  Zaczęła 
funkcjonować poczta powstańcza, 
którą kierowali Czesław Czyżak 
i Alojzy  Murek. 4 maja przez miasto 

przeszły formacje wojsk powstań-
czych grupy „Wschód” pod dow. 
Walentego Fojkisa i Pawła Cymsa, 
udające się na front w okolice Gli-
wic, a następnie Góry św. Anny. 
Wraz z nimi wyruszyli powstańcy 
z Zabrza. Aż do likwidacji powstania 
Zabrze znajdowało się w rękach 
polskich. 25 czerwca podpisano po-
rozumienie kończące powstanie. 
Trzy dni później powstańcy opuścili 
Zabrze, a 2 lipca Biskupice, Kończy-
ce, Makoszowy i Pawłów. 4 lipca Za-
brzański Pułk Powstańczy uległ roz-
wiązaniu. Część powstańców wstą-
piła do wojska polskiego, część zde-
cydowała się na powrót do domów.

Zbigniew Gołasz
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Arkadiusz Kuzio-Podrucki – znawca historii przemysłowej, autor licznych publikacji i miłośnik dziejów Ślą-
ska – będzie gościem kolejnego spotkania z cyklu „Saga zabrzańskiego przemysłu”, organizowanego w ra-
mach projektu „Reymont-Reaktywacja”. Spotkanie rozpocznie się 7 maja o godzinie 18 w Sali Historycznej 
ratusza przy ul. Religi. Tematem będzie fascynująca historia Zabrza oraz przemysłowych magnatów, którzy 
odcisnęli swoje piętno na losach miasta.

Dom Muzyki i Tańca zaprasza 10 maja o godzinie 
20 na wieczór pełen nostalgii i humoru w rytmie 
niezapomnianych piosenek Kabaretu Potem. To 
będzie nie tylko koncert, ale prawdziwa podróż do 
krainy, gdzie absurd mieszał się z codziennością. 
W muzycznym „seansie spirytystycznym” udział 
wezmą Kabaret Hrabi, Hanna Śleszyńska, Maciej 
Stuhr i Artur Andrus.

Przemysłowi magnaci w Zabrzu

Wieczór pełen nostalgii

Miejski Ośrodek Kultury zaprasza 18 maja o godzi-
nie 19 na pełen romantyzmu i elegancji wieczór, 
podczas którego zabrzmią najsłynniejsze melodie 
i piosenki z popularnej serii Bridgerton. Światło 
setek świec stworzy czarującą atmosferę koncer-
tu. Wyjątkowy kwartet smyczkowy wykona utwory, 
które podbiły serca publiczności na całym świecie.

Suflera znajdziesz również w bezpłatnej aplikacji TV Zabrze

Koncert przy świecach
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